M 248 7220 E 


NIE 
RO 


BO 
IW TNICZY 


ŁOSCIANSKI 


o 2-ej po południu. 


ADMINISTRACJA 


| Marty; Berlinie odbywa się zjazd 
urzędu pielęgnowania 
ym rok a. Zjazd obraduje w 
M U na temat „Niemięcki 
Wygia S polityka wschodnia“. 
YYtów no na nim. szereg od- 
WYkazan "utrzymanych w duchu 
M la znaczenia misji germa 
ae Europy wschodniej w 
Jak don i przyszłości. 
tępy S Osi w depeszy korespon 
te tr. Warszawskiego“, zgod 
Otat, lankami, ustalonymi na 
zjeżdzie historyków w 
Pa En z prelegentów. czło 
ta i Lindband, mówiąc na 
tj żę pcz bołszewizmu, stwier 
ks Przyczyną wybuchu bolsze 
Ro 
Mnc zm, bizantynizm 
ny WIZM. (P) 


prelegent, prof, Reck- z 
s ŻUM 


mówił o GENEZIE PO- 
IENIA  POLSKO.NIEMIEC 
i korzyściach układu z r. 
dą da Niemiec,  Genezą tego 
ez stosunków wewnętrz. 
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w polityce zagranicznej 
Zmiana ta umożliwiła za- 


s 
s itler jak mówił prelegent 
Wg przejrza przenikliwym wzZro- 


Mra Sytuację i wykorzystał ją w 


kętozmowy socjalistów: na. Zam- 
ten ch memoriał, wrażenie tegu 
tis >rialu it. d., — wszystko to 
doj aje spokoju prasie antyde- 
R ycznej, W akcji socjali» 
dą, *J dopatruje się wzmocnie- 
hę, Pradów demokratycznych w 
i a wobec tego raz po raz 
Bo? Ma P PSS. 

Ray, jlkowo p óbowano przed- 
AN ok socjalistów jako ro- 
Wanj, godowego" (1). postępo- 
A > Jako zmianę taktyki PPS. 
Riano Zniej zmieniono ion, zrozu- 

e . o « 
OU Pele de- 
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i Obok na socjalistów. 
M, w licznych artykułów p. B. 
X jep Gazecie Polskiej“ (na któ- 
i E będziemy odpowiadali) 
lęgyuiemy kilka dużych arty- 
iire „Kur. Porannego*, organu 
wan anej“ „demokracji“. „Kies 
„ej — to znaczy — żadnej, 
Mie lą demokracji jest właśnie 
Umi Jest swobodnym samookre- 
ay M ' narodu, nie , „kierowa- 
Przez: nikogo. 


Ry ; 
spa Poranny* zabiera głos 


R 
pila „dragi i strojąc się bezpraw- 
| pto e m piórka spoiecz- 


"tel ) radykalizmu. (znany 
hy, > pisze w spotób następu- 
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Naj aisim skrzydle? (pierwsze— 
dn s Tam góra porodziła 1 ysz. 
z W tach groźnej opozycji, wśród 
54 i przeobrażeń, widocznych 
jih je które zmusiły najtęższe 
Mtani do zastezawiani: się nad roz- 
Now współczesnych i nowyci 
SB So problematów,  przewódecy 
a, ` doszli ze swej strony bez tru- 
h Presco" zaiste wniosku, 
i stkiemu zaradzą nowe wybory 
Ao Fmiotnikowe. Sądziliśmy do- 
wła monopol na tę „genial- 
mieć będzie raczej „Front 
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a w Chinach 


Blokada Chin. Sytuacja w Szanghaju i Nankinie 


TYŁY, MOGŁY . SKUTECZNIEJ 
PODJĄĆ KAMPANIĘ PRZECIW- 
KO -DYKTANDU WERSALSKIE- 
MU (0 I ZAPEWNIĆ SOBIE SU. 
WERENNOŚĆ WOJSKOWĄ. We- 
dług tego rozumowania, układ z 
Polską umożliwił Niemcom rów- 


STWORZENIE FRONTU 
ANTYBOLSZEWICKIEGO, który 
okazał się Skuteczny przeciwko 
manewrom Litwinowa w Europie, 

Dominującym momentem odczy 
tu i dyskusji zjazdu BYŁO UZA- 
SADNIENIE EKSPANSJI NIE- 
MIECKIEJ NA WSCHÓD EUROPY 


Co zyskał Hitler?| Wojn 


Wene polsko-niemieck ego. porozum enia dla N:em'er—Ciekawy referat 


układu, Niemcy UWOLNIŁY SWE | nież 


Druga i trzecia eskadry mary- 
narki japońskiej, znajdujące się 
checnie na wodach chińskich, Zo- 
stały połączone pod dowódziwem 
admirała Hasegawa pod nazwą 
„Flota morza Chińskiego cesar- 
skiej marynarki japońskiej". Ad- 


mirał Hasegawa oświadczył, że' 
bloxada wybrzeży chińskich na- | 
dal będzie koatynuowama. 
Wczoraj zaprzestała swej dzia- 
łalności cenzura chińska w Szang- 
haju. 
Zagraniczne placówki dyp!oma- 


Zjazd PO.W.w Wilnie 


Mowa marszałka Rydza-Smiglego 


Do. obradującego w. niedzielę 
w Wilnie zjazdu POW. przemówił 
przez radio z Warszawy marsza- 
tek Rydz-Śmigły. Powiedział mię- 
dzy innymi: 

Wierzę niezłomnie, że zmieni- 
my to, od wieków charaktery- 
styczne w Polsce zjawisko: że w 
służbie polskiej racji stanu tru- 


| dzi się i boryka tytko garstka lu- 
układy z r. 1934. Kanc. | dži, inni natomiast albo przygłą- 


dają Się 1 z -uśmiechem sceptycz- 
nym potrafią być mądrzejsi, albo 
też, jak ci przysłowiowi tancerze 


|ęĘ Przez zawarcie:z Polską | chch tylko od pieca zaczynać — 


Ataki na demokrację 


Morges* i w ogóle ugrupowania bur- 
żuazyjno « liberalne. Okazuje się, że 
starzy rewolucjoniści i postępowcy po- 
zostają tu w tyle nawet za partią gen. 
Józefa Hallera. Nie przypuszczaliśmy, 
że do tego dojdzie. 

ł tak dalej. Nie chce się tym pa- 
nom wyborów. Oj, nie chce się! 
Wszystko, tylko n`- to! Wclą de- 
mokracją „kierować“! Chcą, żeby 
robotnik, chłop: i pracownik umy- 
słowy nie mi3li ANI GŁOSU 
ANI WPŁYWU ANI KONTRO- 
LI. A cóż dopiero — WŁADZY !... 
Boże, uchowaj. 

I dlatego 'ci pp. starają: się 
ZDĘPRECJONOWAĆ, to zmaczy 
pomniejszyć znaczenie, - demo- 
kracji, w szczególności zaś ordy- 
nacji wyborczej. Ordymacja! — 
mówią z udaną ironią .i politowa- 
niem — ach, ta ordynacja! Ta za- 
sada tylko „formalna“!  Czemże 
jest wobec wielkich zagadnień np. 
SOCJALNYCH! 

Tak, zagadnienia socjalne — to 
wielka rzecz. Ale oto przez lat 11 
mccna „egzekutywa* była-w rę- 
kach tych panów. lub ich krew- 
nych - duchowych. „„Kierowano* 
wszystkim! No i cóż? Rozwiąza- 
no problemy socjalne, czy też: je 
tylko — zaostrzon?o?! í 

Jęst to teraz modna metoda — 
próbówać „socjalnym“ hasłem 
hamować hasto demokracji. , Ale 
fortel zbyt przejrzysty. Wszak 
właśnie poto są potrzebne demo- 
kratyczne wybory, bv problemy 
socjalne, wiejskie i miejskie, na- 
prawdę postawić na porządku 
dziennym państwa. Nowa ordy- 
nacja — to WSTĘP. 

Jak widać, rozmowy na. Zam- 
ku porusz”ły tych panów (wczo- 
rajszych endeków z „Kur. Poran- 
nego“) ogromnie. 

Zabolało. To dobrze. 


E 


i to od własnego pieca. 

Oderwiemy tych piecuchów od 
ich pieców! 

"Największy wódz w historii 
świata, chcąc rozżagwić zapał bo 
jowy swych żołnierzy, wskazywał 
im, że jako zwycięzców czeka ich 
sława i bogactwa zdobytego. kra- 


ę, 


ju. 
Wyście już sławę żołnierską zdo 
byli. Największym zaś boga- 
ctwem dla zdobycia dla nas 
wszystkich Polaków jest rządna 
Polska ze społeczeństwem zgod- 
nem nie pod kątem widzen'a wias 
nego interesu egoistycznego po- 


Konferencja brukselska 


W związku z poniedziałkowym 
posiedzeniem konferencji 9 mo- 
carstw, delegat amerykański Nor. 
man Davis odbył dłuższą rozmo- 
wę z delegatem brytyjskim Mal- 
colmem Macdonalde, a następnie 
obaj odbyli naradę z min. Spaa- 
kiem. Na następnym posiedzeniu 


konferencja ma rozważyć ewen- 
tualne zastosowanie ostatniego pa 
ragrafu deklaracji, zredagowanej 
w ubiegłą sobotę w odpowiedzi 
na negatywne Stanowisko rządu 
japońskiego wobec komunikatu 
konferencji z dn. 6 b. m. 


Gen. Franco nzwiązuje 


kują, iż rząd gen Franco wysto- 


sunków dyplomatycznych pomię- 
dzy Hiszpanią „narodową“ a Ja- 
ponią odbędzie się na podstawie 


dawnych traktatów i układów 


Demonstracja 


W Pary. 1 podczas manifestacji, 
zorganizowanej przez partię na- 
rodowo - społeczną, przewodni- 
czący deputowany real:cyjny Tait 
tinger odczytał pismo gen. Fran- 
co, zawierające m. in. następują- 
ce słowa: „Pragne, aby wasi mów: 
cy oświadczyli, że prawdziwa (!) 


hiszpańsko - japońskich.. Przed- 
stawiciel rządu gen. Franco cał- 
kowicie uzgodnił stanowisko z rzą 
dem japońskim i oficjalne nawią- 
zanie stosunków  dyplomatycz- 
nych nastąpi natychmiast po 
uzyskaniu aprobaty cesarza, 


Faina 


Francja i prawdziwi (!) Francu 
zi nie potrzebują wstydzić sie na- 
rodowej Hiszpanii. Mamy jedna- 
kowe cele i ideały i razem broni- 
my zasad cywilizacji europej- 
skiej (!), tak delecce zagrożonej 
w chwili obecnej“. 


Iniany W rządzie włoskim 


Z. Rzymu: donoszą: . „Giornale 
d'Italia“, komentując : zmiany w 
rządzie włoskim, pisze: „est: rze- 
czą naturzlną, że Mussolini objeł 
osobiście kierownictwo minster- 
stua Afryki włoskiej.w chwili gdy 
zamorskie posiacłości Włoch nie 
tylko uległy powiekszeniu, lecz 
gdy powołane zostały do odegra- 
nia r.li doni słego terenu osied- 
leńczego dla milionów Włochć «, 
którzy przy ędą do Afryki z me- 
tropolii. _ Bezpośrednie objęcie 
prżez Mussoliniego kontroli nad 
posiadłościami zamorskimi wiąże 


- 
stosunki z Japonią 
Z Salamanki oficjalnie Uuomuni- 
sował notę do Rządu japońskiego, 
stw. "dzającą. że nawiązanie sto 


rego realizacja dokonana będzie 
przy eksploatacji zasobów kolo- 
nialny.h. Wymownym dowodem 
aktualności i doniosłości. polityki 
aut.rkicznej reżimu jest również 
podniesienie do rangi „ministra“ 
dotychczasowego _ podsekr ' rza 
stanu dla wymiany i walut, prof. 
Guarneri. 

Omawiając. dalej fakt miano- 
wania wicekróla Etiopii, ks. 
d'Aosta „Giornzie d'Italia“ pod- 
kreśla, że przeniesierie do Addis 
Abeby znakomitego przedstawi- 
ciela domu Sabaadzkiego stanow” 


się również z programem samo- | doniosłe wydarzenie narodowe. 


wystarczalności gospodarczej, „któ 


szczególnych ludzi lub grup, lecz 
pod kątem wspólnego interesu, 
ogniskującego się w polskim Pań- 
stwie, w dobru Rzeczypospolitej. 
Tem bogactwem do zdobycia jest 
w nieprzerwanym rozwoju nara- 
stająca w siły Polska, która może 
dać swym- obywatelom tylko to, 
na co ją stać. Im więcej jej da- 
dzą jej obywatele, tym więcej ona 
im odda. 

Gdy to mówię, dzieli mię od 
Was odlegiość Wilna od Warsza- 
wy, ale w czasie wojny dzieliły 
nas większe odległości, a jednak 
rozumieliście mię i pełnili obowią 
zek, bo wtedy, jak i dziś o Pol. 
skę chodziło.. bo təx jak dziś i ju- 
tro, a również i wtedy, miłość 
Ojczyzny — to polski dyktator! 


tyczne nie opuściły jeszcze Nan. 
kinu, oczekując na wyjazd mini- 
stra spraw zagranicznych Wang- 
Czunug-Gtja, 

Z dniem 19 listopada proklamo 
wano w Sinanfu stan oblężenia, 


Re resje w. Szangha u 


Japoński dziennik „Niczi - Ni. 
czi* donosi z Szanghaju, że japoń 
skie władze wojskowe zamierza- 
ja uzyskać Swobodę poruszania 
się na terenie koncesji międzyna- 
rodowej- i francuskiej. Jedno- 
cześnie władze japońskie Zzamie. 
rzają zamknąć antyjapońskie dziea 
miki chińskie oraz banki chińskie, 
finansujące rząd nankiński, któ 
rych siedziby znajdują się na te- 
renie  koncesyj zagranicznych 
Szanghaju. 


Terror w Palestynie 


Z Jerozolimy donoszą: W okó- 
licach Betleem wykryto składy 
broni i amunicji. Policja dokona 
ła szeregu aresztowań. 


Pomoc dl? uchodźców 
hiszp ńsk ch 
W Paryżu została obwarta konfe- 
rencja międzynarodowa w sprawie po 
mocy uchodźcom hiszpańskim z u- 
działem 135 delegatów, reprezentu- 
jących 17 państw, 


20-lecie Z. S. S. R. 


Głos t. 


W listopadowym „Kampfie* t. 
Bauer zamieszcza artykuł na te. 
mat 20-ej rócznicy ZSSR. Artyku 
jest bardzo  charakterystyczny. 
Jużo goryczy na temat obecnych 
stosunków w Rosji Sowieckicj.. 
powiada ku końcowi, że »— „a je. 
dnak wbrew wszystkiemu, WIE 
RZYMY w socjalizm w Związku 
Sowieckim; nie w to, że ten so- 
cjalizm już istnieje, lecz w to, że 
BĘDZIE!... Powiada, że przecie na 
rzędzia pracy tam są uspołecznio- 
ne, a to rzecz bardzo ważna! Tow. 
Bauer sądzi, że z czasem ludność 
DOPASUJE polityczną nadbudo- 
wę do uspołecznionej gospodar 
czej podstawy. W jaki sposób do 
pasuje — o tym tow. Bauer nic 
mówi... 

Obok tych uwag znajdujemy 
pełne go''c.y zapytania. T. Bau*r 
zapytuje, czy wolno nam, socja. 
listom „utożsamiać się bolsze. 
wikami, skoro podnosimy protest 
przeciwko faszystom za zniszCze- 
nie WOLNOŚCI? jaką siłę wer. 
bunkową może mieć nasz protesi 
skoro wiadomo, że Stalin tak sa 
mo zniszczył wolność, jak to u 
czynił faszyzm? Przecie w ZSSR. 
jeszcze dziś, w 20 lat po przewro- 
cie bolszewickim, niszczy się każ. 
de „odchylenie“ w obrębie rzą 
dzącej partii przy pomocy fizycz: 
nych i moralnych środków. 1 da. 
lej: my, socjaliści, walczymy w 
krajach faszystowskich przeciw 
OSZUSTWU, przeciwko zeko 
mym „wyborom“, które odbywa- 


> 


< 


Bauera 


ją się przy akompaniamencie ten 
roru. Ale czyż w ZSSR nie widzi. 
my właśnie takiego samego oszi- 
stwa przy obecnej kampanii wy» 
borczej -do t. zw. „Najwyższej 
Rady“? Dla nas, socjalistów, -— 
ciągnie dalej tow, Bauer — Socja. 
lizm to SWOBODNE  SPOŁE:, 
CZEŃSTWO WOLNYCH LUDZI. 
Ale kto uwierzy w to nasze Staw 
nowisko, jeśli będziemy utożsamia 
li się z bolszewizmem, który po 20 
'atach panowania nie znosi SW0= 
bodnej opinii? 

Z bólem pisze t. Bauer o głośw 
nych „procesach“ trockistowskich 
i innych. O masowych aresztowa»= 
niach i rożstrzeliwaniach, o prze» 
$ladowaniu żywiołów opozycyj- 
nych jako zdrajców, SZPIEGÓW, 
szkodników i zamachowców. JEŚ- 
libyśmy uwierzyli wszystkim 02 
skarżonym, należałoby wniosko» 
wać, że NIGDY i NIGDZIE żad- 
1a partia nie była tak przesiąk= 
nięta żywiołami. szpiegowskimi, 
jak właśnie kompartia Związku 
Sowieckiego... 

Jeszcze przed paru laty — przy 
znaje tow. Bauer — wierzyliśmy, 
se będziemy obchodzili 20-lecie 
październikowej rewolucji bolsze 
wickiej z lekkim sercem; że życie 
w ZSSR naprawdę stanie się „lep 
sze i weselsze"'... 

Widzimy dobrze, że zasadniczy 
ton wywodów t. Bauera o ZSS 
zmienił się ostatnio znacznie. 


zwy > 


Na marginesie artykułu „Vólkischer Beobach'er" 


Ostatnio wiadome czynniki pró- 
bowały uspokajać polską opinię 
publiczną, wzburzcną prześlado- 
waniem polskiej mniejszości w 
Niemczech i zajściami w Gdań. 
sku. Znane, dość dwuznaczne de- 
klaracje polsko - niemieckie mia- 
ły uspokoić społeczeństwo na je- 
dnym punkcie, a pompatyczny 
„PIP* „uspokajał* na drugim — 
że nie ma obawy, Gdańska pilnu- 
jemy, ujścia Wisły nie damy, ale 
poza tym „etniczna większość nie 
miecka** w Gdańsku ma prawo ro- 
bić, co jej się podoba (np. z kon- 
stytucją), 

Tak „uspokajano*... Ale oto we 
wtorkowym numerze głównego 
organu hitlerowskiego  „Vólki- 
scher Beobachter“ ukazuje się 
znamienny, znany dobrze naszym 
czytelnikom artykuł, zawierający 
dobitne ostrzeżenia pod adresem 
Polski: „ALBO — AIBO! Kom- 
promisu nie ma. Czy nas zrozżn. 
miej?“ 

„Zrozumieli* oczywiście wszy- 
scy. To GROŹBA !—pisze czwart- 
kowy „Wieczór Warszawski“, 
Tak, to groźba! — powtarza na- 
wet piątkowy „Dziennik Narodo- 

i zastanawia się (nieco „naiw 
nie*), czy to Niemcy chcą nas 
wprządz do swego rydwanu , włą- 
«ryć w orbitę swej polityki? Ależ 
tak, panowie z „Dziennika Naro- 
dowego*, oczywiście chcą! Czy pa 
nowie wątpią?.. l jednocześnie 
stopniowo zabierają Gdańsk... 

rtykuł „Völkischer Beobach- 
ter“ od razu podniósł kurtynę, u- 
tkana z konwencjonalnych słó- 
wek — i zobaczyliśmy oblicze hi- 
tlerowskiej polityki, wykrzywione 
wyrazem POGARDY; jednocze. 
śnie usłyszeliśmy pod adresem 
kt że rodzaj ultimatum: „albo— 


P. Miedziński stale nas łaska- 
wie strofaje — ustnie jeszcze w o- 
statnim demokratycznym Sejmie, 
a pisemnie w artykule z przed pa: 
ru dni o memoriale do p. Prezy- 
denta — że nasze stanowisko jest 
podyktowane przez względy 'deo- 
logiczne i Il.gą  Międzynarodów.- 
kę, a nie przeż rację stanu... Co 
p. Miedziński powie o artykule 
naczelnego pisma hitlerowskiego? 
Epizod, przypadek, wybryk? Czy 
też może wyraz polityki Faszin- 
ternu, kierowanego przez Hitle- 
TA. 


PUDER 


Z PUSZKIEM | 


J.STACH warszawa 


Naturalnie są  „szczęćliwcy*, 
którzy są w stanie hołdować prze- 
różnym najfantastycznie jszym 
„kczcepcjom*, by usprawied!:wić 
politykę hitlerowską. Np. prawo- 
sanacyjny „Dziennik Poznański* 
opowiada swym czytelnikom ba: 
jeczki, jak to żyje sobie dobry Hi- 
tler w Berlinie, a zły Forster w 
Gdańsku. Zły Forster wciąż łamie 
prawo i narusza interesy Polski, a 
dobry Hitler nawet o tym nie 
wie... Takie oto bajeczki są kom- 
porńowane dla grzecznych dzieci 
polskich, by nie było „beku“... 

Zgoła inaczej piszą inne pisma 
poznańskie. „Kurier Poznański“ 
— wprawdzie endecki, ale prowa- 
dzący, jak to wielokrotnie stwier- 
dziliśmy, daleko bardziej zdecy- 
dowaną politykę, niż warszawski 
silnie zhitleryzowany „Dziennik 
Narodowy* -— w sprawie Gdańska 
pisze w numerze z 6 listopada: 

Cry jest do pomyślenia, by — w © 
kresie „przyjaźni polsko - niemiec 
kiej“ — w Gdańsku pod sterem Ber. 
lina to się działo, co się dzieje, gdy» 
by Berlin i Gdańsk nie miały na to 
uprzedniej zasadniczej zgody War- 
szawy? Czy nie dlatego polityka pol- 
ska miłóry teraz na wszystko? 

Przepraszamy: czasem się odezwie, 
by — zasłaniać to, co się w Gdańsku 
dzieje. 

Tak na przykład, jak to uczynił 
ostatnio PIP. A w numerze z 16 
listopada tenże „Kurier“ sty "re 
dza kategorycznie, że hitlerowski 
przewrót w Gdańsku jest „inspi- 
rowany i sterowany przez Berlin“, 

Słusznie. Było by rzeczą — po- 
wiemy łagodnie — dziecinną 1) 
stwarzać fikcje odrębnej (1) poli- 
tyki Forstera w Gdańsku, bo prze- 
cie p. Forster jest tylko okręgow- 
cem partyjnym z nominacji ber- 
lińskiej i wciąż lata do Berlina po 
instrukcje lub 2) odrywać sprawę 


Po óstatnich wyborach w wiel. 
kim księstwie Luxemburg dotych 
czasowe oblicze parlamentu tego 
niewielkiego kraiku radykalnie się 
źmieniło przez to, że w wyborach 
wielki sukces osiągnęła Partia 
Robotnicza. Sejm  tuksembursk! 
składa się obecnie z 25 katolików, 
18 socjalistów, 6 liberałów, 3 nic- 
zależnych demokratów, 2 półfa. 
szystów ł 1 katolickiego. demokra. 


ty. 

Przy tym składzie sejmu daw- 
ny. Rząd nie mógł nadal się utrzy 
mać, Powołano nowy Rząd, który 
stał się wydarzenieni dnia w tym 
niewielkim ksiąstewku. Po raz 
pierwszy socjaliści błorą udzia? 
w rządzie. 

Na czele Rządu stanął katolik 


gdańską od całokształtu polityki 
hitlerowskiej — jak to z reguły 
czyni endecki „Dziennik Narodo- 
wy“, uważający, że „Hitler jest 
pożyteczny *... ć 

Artykuł w „Völkischer Booh- 
achter“ oświetlił jak reflektorem 
te wszystkie sprawy, związane ze 
wzajemnym stosunkiem Polski i 
Niemiec. „Albo — albo!“ — za- 
brzmiał głos z Berlina, żądając, 
by Polska szła posłusznie w ogo- 
nie polityki hitlerowskiej i „wza- 
mian“ .„traciła stopniowo wpływ 
w Gdańskn!... 


c. 


Str. 
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i2.cie dni trwała konferencja 
brukselska w sprawie wojny chiń. 
sko » japońskiej. A rezultat? U- 
chwalono ł podpisano deklarację. 
Podpisało ją 18 państw, reprezen- 
towanych na konferencji, nie pod- 
pisat jej delegat Włoch. 

Konferencję zwołano na pod- 
stawie uchwały Ligi Narodów, Ale 
Japonia odrzuciła zaproszenie na 
konferencję, tłumacząc, że nie mo. 
że wziąć w niej udzialu, ponieważ 
Ligą zgóry ją potępiła, ona zaś 
czuje się niewinną; poza tym Ja- 
ponia wytknęła konferencji, że u- 
czestniczą w niej państwa, które 
aie podpisały „paktu 9-iu państw", 
który miał służyć za podstawę dys. 
kusji. 


ERAT: ARE WARSZEWO T RRC ORNE AC POPE TARA 
Śniadan.e zamożnego mieszkańca 


Berlina 


W dzielnicy zachodniej Berlina, 
w t zw. „Westeń”, zamieszkanej 
przez „lepsze sfery” stolicy Nie- 
miec, wychodzi dziennik p. t 
„Der Westen! przeznaczony wła- 
śnie dla tych „lepszych“ sfer, t 
zn. bogatszych. 

W artykule tym, zatytułówanym 
„Jakie ma być śniadanie”, czyta 
my co następuje: 

„Oblicze rannego posiłku zmie- 
-nito się. Nie można powiedz eć, 


żeby śniadania obecne były obf.tsze 
lub skromniejsze od davm'ejszych, 


Nowy Rząd w Luxemburgu 
Robotnik ministrem 


Dupong. W skład Rządu wchodz 
3 katolików, 2 przedstawicieli Pa: 
tii Robotniczej oraz jeden libera! 
Sócjalista René Blum objął teki 
Sprawiedliwości r Zdrowia Puo 
licznego, drugi socjalista Pioti 
Krier objął teki Ochrony Pracy, 
Ubezpieczeń Społecznych i Górni. 
ctwa. 

Renć Blum jest z zawodu ad 
wokafem i posłuje do Sejmu już 
ód 1918 r. 

Krier póchodzi ze śtodowiska 
robotniczego. Sam też robotnik, 
był przez długić lata przewodni. 
czącym Związku Górników i Me. 
talówców . 

Jest to pierwszy w Luxemburgu 
proletariusz, który zasiadł na fo. 
telu ministerialnym. 


ale są inne. Nastąpiło przesunię« 
cie, Czyż świeże bułeczki, które pie 
karz przynosi nam do'domu, nie 
są mniejsze i ciemniejsze, powiedz 
my spokojnie — mniej reprezenta- 
cyjne? Skurczyła się też zawar- 
tość masielniczki.. Trochę tego 
za mało, a z pewnością nie będzie 
więcej masła zimą, kiedy produk- 
cja mleka znacznie spada. Mamy 
także ser pod kloszem, ale nie na- 
leży się przejmować tym, że ser 
jest chudy i że tłustych serów n:s 
możną. dostać... Gorzej natomiast 
będzie z jajami, Kieliszek pod jaj 
ka długo będzie nie zajęty. N e trze 
ba się ogran'czać co do ilości bule- 
czek, ale kto może sobie na to po- 
zwolić ten niech lepiej nie przyno- 
si większych paczek ze śniadan'em 
do biura.. Nasze zboże chlebowe 
jest drogie i nie mamy go w nio- 
graniczonych ilościach. Śniadanie 
jest więc wprawdzie inne, ale nie 
stało się przez to mniej obfite", 
Nie wiadomo, czy dziennik kpi 
ż czytelników, czy z ustroju opar- 
tego na wys'adzaniu' ludności. Q- 
statnie bowiem przytoczone przez 
yas zdanie kol duie z tym wszyst- 
kim, co poprzednio * `> napisane. 
Można sobie jednakowoż  wyro 
bić pojęcie o tym, jak wygląda 
śniadanie robotnika ezv. ńracow- 
tika umysłowego,. skoro śniadania 
mieszkańca dzielnicy „Westen“ 
wyelada tak, jak wyżej onisano. 


Lecznice 
Elektoralna 32 
Jasna 20 


WENERYCZNE SKÓRNE, 
PŁCIOWE 


Od 9 r. do 9 wiecz. Niedziele do 1 pp 


tr mei, Ka KRAJEWSKI 


WENERYCZNE, płciowe, pęcherza, 
Przyjmuje w swojej prywatnej 
lecznicy specjalnej 
Warszawa, Chmielna 56 od godz. $ r. 


0 drogi Polski 


Energia i prze.sębiorczość w Polsce 
Troski „Zadrugi“ 


Ukazało się w Polsce nowe pis. 
mo, — pięknie wydany miesięcz. 
nik „Zadruga”. Kto za nim stoi, ja 
ka grupa polityczna? Nie wiemy 
dokładnie. Kursują różne dość sen 
sacyjne pogłoski, ale ich powta. 
rzać nie będziemy, Ma to być „pie 
smo nacjonalistów polskich". Ale 
rozmaitych „nacjonalistów” mamy 
w Polsce, chwalić Boga, dosyć, Im 
pore Tarode: gadają, tym 
dardziej ten naród na grupy i 
ki rozbijają. WA 

Czytamy uważnie artykuł wstę 
Pny p. t. „Kim jesteśmy?" Ale jest 
napisany w sposób tak napuszo- 
ny, grandelokwentny, że trudno 
zorientować się dokładnie. Czyta. 
my np.: „siię duchową, która spra. 
wi Wielkość Narodu, znajdziemy 
w niezmiierzonych g.ębfinach pol. 
skiego Biosu" i t. p. Pusty frazes. 
Bardziej już wyrażnie brzmi zda. 
nie: „Dusimy się w oparach ubó. ! 
stwa duchowego i nędzy material. 
nej. Na widok tego, co nas wokół 
otacza, upokorzenie targa uczu. 
ciem., 


dan to jest klucz do zrozumie. 
ala psychicznej postawy redakcji. 
Chodzi jej ð brak energii w życiu 


Polski (zwłaszcza gospodarczym), 
o brak rozmachu, inicjatywy, eks 
pansji, wytrwałości. „Wegetatyw. 
na“ psychika społeczeństwa razi 
„Zadrugę". Trzeba zmienić tą psy 
chikę! Trzeba dać jej anglosaskie 
„nastawienie'! Trzeba pozbyć się 
tradycyjnych treści duchowych! 
Bo inaczej Polska nie wytrzyma ry 
wailzacji z państwami Zachodu! 
Trzeba zdobyć się na śmiałą teò- 
rię wewnętrznego rozwoju Polski! 
Trzeba stworzyć nowe podstawy 
kultury polskiej! Stary „klimat“ 
już się nie nadaje! 1 „Zadruga“ 
przychodzi do  najistotniejszego 
swego wniosku — trzeba wyjść z 
obrębu kultury katolickiej. Czytaj. 
my: 

„Dogłębne poznanie istoty toz- 
woju wewnętrznego Polski w cza- 
sokresie 1600 — 1950 r. jest wa- 
runkiem skutecznego działania. Pó 
znanie tak pojęte, czyli teoria roz- 
woju nie może powstać w kręgu 
duchowym katólicko ~ polskiej i» 
deológiź grupy. Teoria rozwoju we 
wnętrznego Polski zalstnieć może 
tylko w żasudmieżo odrąbnym krge 
gu kulturalnym, w innym klimasia 
duchowym, Wyodrębnienie się 


nowego kręgu kulturalnego nastą 

pić może po przez oparcie się kon- 

strukcji Światopoglądowej o masę 
biologiczną narodu i wolę twórczó- 

dci, jako sens istnienia narodu w 

ogóle”. 

Stanowisko jasne. Właściwie 
niema! wyczerpuje ideologię „Ża- 
drugi“, wyrażoną w Nr. 1. Ude- 
rzenie w katolicyzm, jako źródło 
zła, jest bardzo wyrażne. Czytaj. 
my ciąg dalszy: 

„Z tego stanówiska patrząc uje 
rzymy ż przejmującą wyrazistoś- 
cią wszystkie ógniwa degradacji 
Polski i przyczynę zasadniczą któ 
ra ją zdeterminowała: koncepeje 
światopoglądową katolicyzmu", 
W innym artykule p. J. Grzan. 

ka oświadcza, że zwykle podno. 
szone kwestie silnych rządów itp. 
nie rozwiązują sprawy. Byłą de. 
mokracja, był po 1926 r. okres sil. 
nych rządów, a degradacja Rze. 
czypospolitej trwa dalej — i 
Grzanka wpada w głęboki pasy 
mizm: 

„Wady f błędy przeszłości któ. 
re, jak sądził į sądzi naród spo- 
wódowały utratę niepodległości 70. 
stały usunięte i naprawione, Ten 
sam los spotkał również ; nowo 
adkryte. A mimo to jednak, kierun 
kowa rozwoju, jak szła, tak nadal 
idia w dół. Szanse osiągnięcia 
harmonii (ząpewne już nia tak te 

, dealnej) krem rorwojowego dpoki 
saskiej (1) rosną z dnia na dzień" 

W trzecim znowu artykiie p. 


Piotr Zimnicki atakuje katolicyzm 
jeszcze gwałtowniej. Katolicyzm. 
jego zdaniem — tó „tendencja do 
ograniczenia zasięgu swojej osobo 
wości poza grarice własnej per- 
sońy* („personalizm*); to „wola 
minimum egzystencji”; stąd zaco- 
iańie ekonomiczne: 


„katolicyzm, jako zorganizowany 
system duchowy wspiera się na 
konstelacji wrodzonych człowieko- 
wi popędów z decydującą przewa- 
gą wegotacyjnych. Instynkty we- 
getacyjne znalazły w koncepcji fi- 
lozoficznej katolicyzmu szczególną 
możność wyładowania. Instynkty 
zaś dynamiczne, których organi- 
żówanie stanowi warunek wszel. 
kiej twórczości zostały niejako za- 
pomniane'. 


Obszemy numer kończą smutne 
(dla Polski) zestawienia gospodar 
cze i stwierdzenie, że katolicyzm 
i masoneria są „bardzo do siebie 
zbliżone”, 4 

A więc wojna z ka'olicvzmem.. 

Zastanawiamy się nad wywo 
dami „Zadiugi* póważnie, wcale 
nie chcemy ich lekceważyć. Rozu 
miemy troskę „zadrugowców'* 6 € 
nergię w charakterze polskim, W 
negatywnych stwierdzeniach wiele 
jest prawdy. Prawdy nb. która 
przekreślą lekkomyślny optymizm 
innych sanacyjnych ugrupowań. 
Ma w soble oczywiście silty pos- 
mak kapitalistyczny (przedsiębior 
czość kapitalistyczna), ale to w da 


A 


»„hitieria“ a Polska imienia bukselka zakocha sę - oćwiadrzeić 


Uczestnicy konferencji zabrali 
się tedy do „pracy“, mianowicie 
do tego, by skłonić Japonię do u- 
działu w konferencji. Liga potępi- 
ła Japonię? Na to jest rada: zreda 
gowańo nowe zaproszenie, w któ. 
rym nie było słowa oskarżenia pod 
adresem Japonii, w którym nawet 
nie odrzucano oskarżeń Japonii 
pod adresem Chin, byle pożądany 
gość zechciał zawitać do Brukse- 
l. Uniżony ton zaptószenia wy- 
wołał sprzeciw u niektórych dele. 
gatów; dyskusja trwała trzy dni; 
tekst zaproszenia zmieniono i w 
końcu uzgodniono i wysłano je do 
Japonii. 

Co do udziału w  konierencji 
państw, które nie podpisały „pak- 
tu ciu“, zgodzono się, że roko- 
wania z Japonią prowadziłaby ko 
misja z 6-ciu państw. Ale tu zaowu 
powstał spór o skład tej komisji. 
Włochy zażądały udziału w niej, 
na to Litwinow oświadczył, że je- 
šli Włochy będą reprezentowane 
w komisji, to i Rosja domagać się 
będzie reprezentacji. Sporu nie roz 
strzygnięto, konferencja odsuhęła 
narazie tę sprawę na bok, czeka- 
jąc na odpowiedź Japonii. 

Zańim nadeszła odpowiedź, Ja- 
pończycy zdóbyli Szanghaj; odpo 
wiedź ich — jak wiadomo, odmo- 
wna — liczy się z tym faktem do- 
konanym i jest odpowiednio bez. 
czelna. W drugiej swej odpowie. 
dzi Japonia oświadcza, że „pakt 
Q-ciu“ wogóle nie ma nic do rze. 
czy w sporze chińsko - japońskim, 
że spór ten obchodzi tylko ją, Ja- 
ponię i t. p. 

Konterencja znalazła się w sytua 
cji nowej. 12-cie dni stracono 
na zapraszanie Japonił. Zdawało- 
by się, że skoro Japonia nie chce 
dyskutować z 18 państwami, repre 
żentowanymi w Brukseli, to konfe 
rencja nareszcie rozpocznie swe 
właściwe prace bez Japonii. A wła 
ściwą pracą konferencji miało być 
skłonienie, lub zmuszenie, Japonii 
do zaprzestania wojny i zawarcia 
pokoju z Chinami. 

Tymczasem konferencja, po o- 
trzymaniu odmownej odpowiedzi 
Japonii,  podyskutowała jeszcze 
trochę t rozeszła się, uchwalając 
deklarację, o której mowa na wstę 

ie. 
; Była to jedyna konferencja n 
świecie, która zaimowała się za. 
oraszaniem jednego z państw i na 
to poświęciła == bez rezultatu! — 
12.cie dni. 

Zresztą nie wiadomo, czy 
konferencja się skóńczyła. Zam- 
knięcła kónferencjł nie było Del. 
bòs, Eden Litwinow — jeśli chó- 
dzi o wielkie mocarstwa — opuś. 
cili Brukselę. Pozostał wszakże de 
legat Stańów Zjednoczonych Nor 
man Davis, który podobno miał 
oświadczyć, że zostanie aż nasta. 
pi pokój na Dalekim Wschodzie 

Być może, że oczekuje istrukcji 
4 Waszyngtoni. 


a 
do 8 wiecz, Deklaracja jest utrzymana w ttiSwiętokrzy sk | 
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nym wypadku nie szkodzi == cho- 
dzi ó charakter narodu. 

Tak, w krytyce „Zadruga* ma 
wiele racji. Ale jak stoi sprawa z 
receptą pozytywią? 

Obóz katolicki jest zaniepokojo- 
ny. Jeszcze przed ukazaniem się 
„Zadrugi* p. Eug. Myczka w cie- 
kawym referacie na „HI studium 
katolickim" w b. r. (patrz oddziel. 
ña odbitkę) oświadczył (str. 17): 
„Katolicyzm wyznacza bieg histo. 
tii Polski, na nim spoczywa głów. 
ny ciężar  odpowiedzialności". 
Stwierdza, że „naród polski nie 
spełnił dotychczas wobec Boga o- 
bowiązku współuczestnictwa w ak 
cie stwórczym”; że polska psychi- 
ka jest konserwatywna; że przy» 
czyń zaniedbań trzeba szukać „w 
dziedzinie polskiej kultury ducho. 
wej". „A więc — kończy — my, ka 
tolicy, jesteśmy odpowiedzialni za 
obecny stan naszego kraju"... (Str. 
23). 

W „pozytywnych“  receptach 
„Zadrugi* widzimy jednak b'ędv 
zasadnicze. Tak, klerykalizm isto. 
tnie (szkoła!) przyczynił się dużo 
do wychowania w duchu wiedzy 
fotmalistyczńej, w duchu pokory 
Stąd wielka szkodliwość rzucane. 
gó obecnie hasła „szkoły wyzna. 
niówej". Ale jak chce „Zadruga“ 
walczyć nie z klerykaliźmem, lecz 
z katólicyzmem? Nie sądzi chyba, 
żę naród polski zostanie bez reli. 
gii? Czy więć chce dać religię nô- 
wą? I jaką? „Głos Narodu“ już 
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? ę m. 
nie dość stanówczy tała wo 


ona, że Japonia rozpę i 
bezprawnie, że wojna ta “i yakie 
wszystkie kraje, że nie [ało ne 
go prawa, któreby poz cele 
paść zbrojnie na pańś dA 
zwalczania w nim odmień yk 
logii“ i że tego rodzaju P echi ea 
może doprowadzić do aną 
stosunkach międzynarodow 
bezpośrednie rokowania Jê 
chińskie nie odniosą skutki: 
Deklaracja pozostawia 
jeszcze furtkę do namy K | 
nie zmieniła swej postawy: enci 
stwa uczestniczące w n 5 JE 
musiałyby rozpatrzyć nowę D 
c 


r | 


yolo 
"Delegat Chin postawił W A 
by konferencja uchwaliła prz 
stać dostarczania Japon 
wojennego i pomocy 
Ale konarach wniosku teB gó 
le nie dyskutowała. Spraw i 
cy dla Chin ma być OW bk 
zwykłą drogą dyplomatyć onie” 
bo też w dalszym ciągu k 
cji, jeżeli on nastąpi. „żeli się 

Tak zakończyła się — ! git p 
wogóle skończyła — ta oani”. 
konferencja; przed jej ZYOJKÓĆ, "R 
mówiono o sankejach, 0 ponle A 
ospodarczym Japonii. 4 
md nawet nie maon | 
tym. M i 
iio tak: Anglia oswiadci 8 
iż pójdzie tak daleko, Ja“ „gyal 
Zjednoczone, które znowu pasci! 
na inicjatywę Europy, W p 
Anglii, do której to inicjatyw F 
łączyłyby się. fo 
SJeponia przekreśliła WSZY sł 
nadzieje na nową dyplom gi 
imprezę w rodzaju „kom 
interwencji”. 


I to jest bodaj jedyny wie 
ny wynik tej konferencji. Paa 
dziła ona solidarność fa niego 


niemiecko - włosko . japo | 
Potwierdziła niemożność Pato 
mienia państw antyfast zło | 
skich z faszyzmem. W uch podk A 
na konferencji deklaracji ak 
ślono zasadnicze punkty; 56 
oba te obozy, odrzucono 

cza demagogiczną za5a U stal 
„antykomunistycznego . iz 


„linię podziału“ dokładn J 
nie z rzeczywistością. fi 
1 cóż dalej? Dalej powitnY ge 


et 
stąpić tylko czyny, zgodnė „pó 
kłaracją i z rzeczywistością 
ceną. 
Ale na czyny państwa Agi 
szystowskie dotąd się nie x jast 
Tę dziedzinę pozostawioń 


A 
stom... (ir 


| O MEOE 
originalne wiedeńskie oer w 
Echo Thomson oris Gramofo? i 


diógramy. 


Warszawa, „Rekord” 


śpieszy z oświadczeniem» że 1g? 
padl w to hasła Rosenb 
Maurrasa. W „Zadrudze 
jemy troski poważne. * 5 
wkiczyć z katolicyzmem? jeśli 
mocy metod totalnych? poj pagoi 
to jakich? Chyba nie P'1, resi 
wojny religijnej, która by 10 

ty utrudniła wewnętrzny 
Polski? i PT 


Polska psychika, bie iem md | 
produktywna, jest wym arok, 
kiej Sl 
nej feudalnej szłachec* © „tysz y M | 
ry społecznej. „Zadrugł, gej Pó, 4 
wskazuje poważne bra. in 
chiki. Ale walczyć 4) nowê 


„e H 
pić $ i 


i można tylko przez PT i 
chowanie (szkoła!), OPa rowel g 
woju indywidualnej i Z ysl rh 
nergji; 2) politykę upr tałci stê 

nia kraju, które przek$? ę: 3) p 
niemrawą, bierną psy? rf” 
litykę konsekwentnej mo ma 
w ustroju politycznym: mit go 
dowym, ubezpieczeniow asy „8 
która zmusza szerokie ANO ny 


samodzie'nego wysi!ku sparti _ 
dzialności, Naturalnie. er 
tylko 3 g'ówne kieru" iy 
wdawać się w szczeB 
możemy, 
Sama propaganda (Pory wg, 
tolicka) mie nie wskófś: ropo 
druga" sądzi, że tak upy "e 
da przekształca char4 Pe 
dów? A i 
c. CENE” AEN 


Karabiny maszynowe w jarzynach | 


Na szlakach konspiracji „Białych Kapturów” 


d : 

i K Prans; Slicyjne na terenie ca 
y Pranie, Oraz wszystkie stacje 
tj gło ©, poinformowane, że 
R Dual Przewódcy tajemni- 
| a Wy, Zysiężenia terrorystów, 
dE ( „B; wszochnie „Kagular- 
l iię bie iałe Kaptury*), starają 
1 č zg samochodem. 
| nadzór na dro- 
1 Migh wadzących ku granicom. 

| Lg uje z godziny na go- 
1 dh, wesztowanią tych osobni- 

| theza, ajae ich nazwiska do- 
yi, W jak największej dy- 


kota 
kayp. ach 
Serep ich Paryża kursuje już 
Meh Baa ak różnych- wpływo- 
go ajj oboi, które posądza 


w organizowaniu ak- 
Nwy ardów*, 
bn: faktem w przebiegu 
óch od sprawa tajemniczych 
Meh, za kę czych stacyj radio- 
K kige tórych ślad wpadły wła 
Pieczeń twa dzięki wska- 
Mitina wojskowej służby radio- 
pina jui Władze wojskowe od 
się uż odkryły porozumiewa- 
M, n Sobą dwie stacje radio 
' ROMA ające niernanego języka. 
ky M tym śladem, policja wy- 
8: jedz, "ie dwie stacje radio- 
kapse 4 w okolicach Ment- 
lica 


pod p 
Ryt „> 


politycznych i dzien- 


aryżem, drugą w o» 
ontainchleu. Stacje te, 
ezpieczenia się przed od 
K Spg ich maków, po 

Niną „ŚĆ SIę miały z sobą po 
| baj” $zet policji oświadczył je- 

R władze bezpieczeństwa 
Maj? Sprawę tych stacyj za nie 
b "a wykryciem składów 


a prowadzę nadai poszu- 
KN M W podziemiach autykwa- 
fl Mulera przy ul. Rotrou, 
| do cja spodziewa się doko 
szych odkryć w skompliko 
labiryncie schodów i ko- 


podziemnych, jak również 
U towarzystwa żeglugi 


J 


Jak wykazały dotychczasowe ba 
dania, ładunek broni, znalezionej 
w tow. żeglugi rzecznej, jest znacz 
nie większy, niż wszystkie wykry- 
te dotychczas tego rodzaju zapa- 
sy. Poza skrzyniami z granatami 
ręcznymi, z ręcznymi karabinami 
masz”nowymi, jak również z bro- 
nią myśliwską, policja skonfisko- 
wała kilkadziesiąt pasów z nabo- 
jami do karabinów maszynowych, 
jak również sprzęt. pozwalający 
przypuszczać, że spiskowcy odby- 
wali ćwiczenia z bronią. 

Część prasy paryskiej podaje 
informacje, że dwie bomby, zna- 
lezione w podziemiach pensjona- 
tu >rzy uł. Ribera, który miał być 
główną centralą i sztabem spisko- 
wców, są bardzo podobne do uży 
tych w szeregu zamachów terro- 
rystycznych, jakie ostatnio miały 
miejsce we Francji, a mianowicie 
przy zamachu na tune] kolejowy 
w Cerbere, stacji granicznej mię- 
dzy Francją a Hiszpanią, jak rów 
nież w czasic zamachu na prywat 
ne lotnisko pod Paryżem, gdzie 
zniszczono kilka samolotów, któ- 
re miały być wysłone do Hisz 
panii. Również podczas słynnego 
zam-cha na Placu Gwiazdy uży- 
to podobnych bomb. 

Poza tym, jak informuje część 
prasy, petardy wojskowe, znale» 
ziona w pensjonacie przy ul. Ri- 
bera, mają być identyczne z pe- 
tardami,  znalłezicnymi przed 
drzwiami wybitnego wojskowego 
gen. Pretełat, człoake najwyższej 
rady wojennej. Cały materiał woj 
skowy, znaleziony dotychczas 
przez policję, odstawiony został 
do parku artyleryjskiego w Vin- 
cennes i jest badany w laborato- 
riaca wojskowych. 

W siedzibie władz bózpieczeń- 
stwa w dalszym ciągu panuje go- 
rączkowe ożywienie. Z poszczegól 
nych miejscowości dochodzą infor 
macje 6 przeprowadzonych rewi- 
zjach i aresztowaniach. Władze 


. lbezpieczeństwa w Lille poddały 


Faszyści skonfiskowali 


minister kultury lado- 
karządził konfiskatę numery 
dają aao dziennika „Tribuna“ 
ing b. m, Oficjalny komuni 
Libia rdza, że konfiskata na- 
ło treść i niektóre wyra- 
Zawarte w korespondencji 
i ‘a, datowanej z Paryża i 

Li 
ik] stosunki francusko- 


» 
W 


t 


My sStlonowany artykuł oma 
ko ) gg dalenie współpracy wło 
ką, Tahcuskiej, dowodząc, że 
ką Ym jest polepszenie wza 
„ję iskata dziennika włoskie- 
Zarządzeniem, nieprakty- 
w stosunkach ` politycz- 


AU $ m dlatego wywołała 


i 
MY k nie. Zarządzenie kon 
Pla omentowane jest, jako 
kę enie, iż w obecnej chwili 


w 


| Janson zrzekł 


orc belgijscy zgłosili ka- 
talno, protest przeciwko © 
eo mu wejściu do formo- 
* Pre, 262 Jansona gabinetu 
wta jez „Henryka  Jaspara 
| b krok tolicka), motywując 
NI opozycyjnym stanowi- 
NIS Pw wostake do 
: p. 8108 o 
ane; Bospodarczej, zainaugue 
( Przez Van Zcelanda. 


Walka 


| Su. 
AJ tka Opolkiego donoszą. 
paula falunkuw na kopaini 
y i d, laiza" w Łabrzu, yüze 

l WA dniami wydarzyła 


zdo:ała dotrzeć do 


i 
Bi 
j n 
| | 
L 


iW którym — według przy 


znaleźć się zasypani 


ię, . 


| m. Szystowski dziennik włoski 


nie jest aktualną sprawa zbliżenia 
włosko - francuskiego. 

Wiadomość o tej konfiskacie 
w kołach politycznych Paryża, po 
traktowano za wyraźne wyparcie 
się przez włoskie czynniki cządo» 
we całej inicjatywy polepszenia 
stosunków francusko » włoskich. 
Konfiskata artykulu „!ribuny* 
nastąpiła w chwili, kiedy poważ- 
na część prasy francuskiej z 
„Temps i „Joumal des Delats* 
na częle poświęciła temu artykuło 
wi obszerne komentarze. Jeszcze 
w niedzielnym wydaniu prowin- 
cjonalńym korespondent rzymski 
„Matina“ donosi, że „Włochy wy 
stosowały do Francji w drodze nie 
oficjalnej w postaci artyLału pu- 
bleystycznego orędzie polit czne 
o dużej doniosłości* 


tów Belgia nie ma premiera 


się swej misji 


Minister stanu Janson, dopa: 
trując się w tym sprzeciwie ze 
strony socjalistów tendencji ogra 
niczenia konstytucyjnych upraw- 
nień króla do swobodnego wybo 
ru swych ministrów, postanowił 
zrezygnować z powierzonej mu 
m-sji sformowania Rządu i zawia 
domił o tym króla na uzyskanej w 
sobotę wieczorem audiencji. 

(PAT). 


o życie 


Ypan: ch górników w Zabrzu 


nie znz!ezionó. Powstało zate.. 
przypuszczenie, że każdy z tych 


górników ratowai się w czasie ka 


„astrofy ucieczką na własną rękę 


Jy ofa górnicza, trwa w|i najprawdopodobniéj w różnych 


miejscach chodnika zostali oni 


Nobo oi í 
KL tę po poładnin kolumna przysypani zwał.mi węgla. W o 
h za bec tego dla szybsze 


dotaraja 


NS i do zasypanych górników podjęto 
a byy adi górniezych — pó |obecnie prace równiez z drugiej 
| NG strony filara. Jest jednak staba 
Górników jednak tam | nadzieja uratowania gómików. 


i ||| RE EA Str. 3 


szczegółowemu badaniu niejakie- 
go Debosschere, handlowca, ars- 
sztowanego ma przedmieściu w 
Lille w chwili, gdy przewoził na 
samochodzie ciężarowym, nałado 
wanym jarzynami, karabin maszy 
nowy i paczkę z 800 nabojami. 
Szereg rewizyj przeprowadzono 
również w okolicach Bordeaux. 


W dalszym ciągu prowadzone 
są również poszukiwania na zam- 
ku Bvry - Petit - Bourg, należą- 
cym do znanej arystokratycznej 
rodziny Pastre, której przedsta- 
wicieł, 30-letni Humbert, bawią. 
cy obeonie na polowaniu na We 
grzech, posądzony jest o aktywny 
udział w organizacji i przygoto- 
wywaniu spisku. 

Podczas rewizji, dokonanej 
sobotę ma przedmieściu Paryża 
Villemeubie, wykryto m. in. 27 
skrzyń, zawierających każda po 
82 granaty, liczne skrzynie z ka- 
rabinami maszynowymi oraz 
znaczną ilość nabojów. 

W sobotę aresztowano inż. Ja- 
na Moreau, administratora towa- 


w 


Nie bardzo wiedzą Z Czego 
ale są zadowoleni 


Kończąca się w niedzielę wizy. 
ta lorda Halifasa w Niemczech 
nie pociągnie za sobą prawdopo- 
dobnie bezpeśrednich skutków, 
W niemieckich kołach politycz. 
nych zapewniają jednakże, że o- 
siągnęła ona w pełni swój „skrom 
nie” zakrojony cel, a mianowicie 
stworzenie podstawy do dalszych 
rokowań w sprawie porozumienia 
między Londynem a Berlinem. 

Potwierdzono również pogło- 


Wyrok w proces'e białus'otkim 


BIAŁYSTOK. (PAT). W sobstę po | łuckiego, Icka Czcsnego i Fajwela Ro 


tzterodniowej rozprawie przeciwko 20 
oskacżanym o działalrość komanietycz. 
ną w Błałymetokn i w powiecie biało. 
stockim; Sad Okręgowy ogłosił wyroł 
kazujący Walentynę Najdusównę na 12 
lat więzienia, Gienię Kapłanówrę ns 
12 lat więzienia. Eliasza Goldberga, Ra 
chelę Weinsteinówną, Arona Dereczyń 
skiego, Teka Śoreyskiego po & lat, Aro- 
na Kruk - Krukowskiego, Nauma Me- 
klera, Icka Machkinda po 6 lat, Piotra 


TERRERO: 


tzystwa włókienniczego, który na 
podstawie przeprowadzonego 
śledztwa u vażany jest za jednego 
z przewódców spisku. Miał on spe 
ejalnie za zadanie organizowanie 
składów broni. Jan Moreau oskar 
żony został © należenie do tajnej 
organizacji oraz o przechowywa- 
nie broni. Pod obserwacją znajdu 
je się też syn Morcau, Adolf. 


Opinia publiczna Francji oczeku 
je z wielkim zaiateresówaniem o- 
publikowania nazwisk  osobisto- 
ści, zamieszanych do spisku, a 
przede wszystkim głównych ini- 
cjatorów i kierowników tej tajem 
niczej afery. Oświadczenie pre- 
miera Chautemps w izbie depu- 
towanych, z którego można wnio- 
skować, iż Rząd przywiązuje du- 
żą wagę do wykrycia tajnej orga- 
nizacji i posiada dane, pozwala: 
jące przypnezczać, iż zamieszane 
są w niej elementy, działające po 
za Francą == zaczyna wywoływać 
poważne poruszenie w opinii pu- 
alicznej. 


skę, iż lord Halifax zaprosił min. 
Neuratha do Londynu. Termin tej 
wizyty mie został na razie usta. 
lony i prawdopodobnie zależeć bę 
dzie od tego, jakie konsekwencje 
Rząd brytyjski wyciągnie ze spra 
wozdaria lorda Halifuxa. Prasa 
niemiecka w nielicznych komenta 
rzach wielce ogólnikowo charak: 
teryzuje „podróż lorda Halifaxa i 
jej dodatnie wyniki. 


qowskiego po 4 lała, Berka Flikera na 
3 lata, Wolfa Olszaka, Wolfa Krawca ` 
Jankla Ojsztetera po 2 lata, przy czym 
dwóm ostatnim zawieszono karę na 5 
kt. 

Śewelu Satera i Mikołaja Cadowskie- 
gó unhiewinniono. 

Sprawy posostałych dwóch oskarżo- 
mych Bacharczuka i Makowskiego wyte 
Gżonó, ponieważ jeden z nich jost cięż: 
ko chory. a dragi nieletni. 


Radio warszawskie 


PONIEDZIAŁEK, dn. 22 listopada 


WARSZAWA I. Godz. 6.45 Pieśh 
„Kiedy ranne gy zórze”, 6.20 — 
u mnastyka. 6.40 Muzyka (płyty). 
7.00 Dzien. poran. 7.15 Muz. (płyty) 
8.00 Aud. dla szkół: W rocznicę obro 
hy Lwowa (ze Lwowa). 11.156 Aud 
dla szkół 12.00 Hejnał, 12.08 Aud 
połudn. Mazurek obłąkanego, Dzien- 
nik. Muzyka f.lmowa., „Jak powstają 
treki filmowe", 15.30 W .ad 


15.45 „Z pieśnią po kraju”, 1 .15 So k 


liść : Sława Orłowska.Czerwińska — 
śpiew, Edmund Roesle” — fortepian 
16.50 Pogad. akt. 17,00 „Walka z cu 
krzycą* — odczyt. 17.15 Odgłosy de 
lekiej Japonii, 17.50 Pog. i wień 
sportowe. 18.10 Cygane grają.. (pły 
ty). 18.80 Program 18.35 Aud. dle 
wsi: Chrońmy dzioci przed alkoho- 
lem. 15,00 Aud. strzelecka. 19.30 „Ka 
ptał czy przedsiębiorczość” —— dysku 
sję zagai Jabłowski i Rogóyski. 19.50 
Pog. akt, 20.00 Kancert rozrywkowy 
(ż Pozmmania), W przerwie ok. godz. 
20.45 Dziennik, 


WARSZAWĄ IŁ Godz. 18.00 Muz. 
rozrywkowa (płyty). 14.00 Parę im- 
formacyj. 14.05 Program. 14.10 Ale- 
ksander | Domenico Scarlatti (pły 
ty). 15.00 Reportaż Bolesława Wasy 
lewskiego z Muzeum Kolejowego. = 
15.16 Ork. podd R Ad, Furmańskie: 
«o, 18.00 Muz., lekka (płyty). 19.07 
Soliści: Ż. Tarnowska — harfa, 
Myszkowski -— baryton. 21.80 Nowo 
ri literae, 2150 Asmvdzeła muzy 
Xi symf. Wyk. Ork. P. R. nod dvr 
* Titikasea 29250 Ost, wiad. daier 
4'ka, 1958 Życie knttw=nine stolicy 
wAn Revart"ż. 2215 Muz. vekka— 
tnłyty)  Wrótkofo"ćwien 5400 Dr er 
«ik w fariu splay f apata lm 
twóry H. Wiantaweltnygo (nuty) 
iwammańt z mów. G. Doalłareytagc 
Jaskólka". Polskie tshce ndowe. 


WTOREK, dn. 28 listopada. 


6.15 Pieśń. 620 Gimnastyka. 6.40 
Muzyka (płyty). 7,00 Dziennik. <= 
7.15 Muz. (płyty). 800 Audvefa dla 
szkół. 1115 „Piera podróż Jan- 
ka" +- obrazek dig dzieci, 11.40 U» 
e gemana pra dy 

a e i. 

voan ae w wyk. Male 


» 
D 


ġo, Anny Bórey -= Śpiew i recyta- 
tora. W przerwie o 12,20 Dziennik 
południowy. 15.30 Wiad, gosuodarcze 
15.45 Zagadki historycme: „Jakie 
wójsko tak się zbrolło.* — uadycja 
dla dzieci starszych. 16.06 Przegląd 
akt. finans, gospod. 16.15 Trio Sa- 
lonowe P. R. 16.50 Pog. akt. 17,00 
„Jesteśmy w Bułgarii" =- odozyt— 
wygl, prof. limanowski (z Wilna). 
17.15 Soliści: (że Lwowa) Maria So 
ót — śpiew, Antoni Rudnicki 
fortepian, 17.50 Polowanie na zają: 
ce — pogadanka, 18.00 Wiad. spor- 
towe, 1810 Skrzynka techniczna — 
1830 Program na jutro. 1835 And. 
dla wei, 19,00 „Nieśmiertelne książ- 
ki": „Hneida* — Weręgilego. 19 308 
„Polska twórcżość chóralna", — W 
programie utwory St. Niewiadoms- 
kiego i J. Galla. 19,50 Poz. aktualna 
20.00 Mała Ork. P. R. pod dyr. Zdz. 
Górzyńskiego i Anatol Wroński == 
śpiew, 26,45 Dziennik. 20,53 Powad. 
akt, 21.00 Koncert symfoniczny (z 
Wilna). 22,00 Recital skrzypcowy 
Emila Telmanv'ego. 

dziennik. 

WARSZAWA II. 
rewyywkowy (płyty). 14.00 Parę in. 
formacyj. 14,06 Program, 14,10 Kon 
oćrt solistów (płyty). 15,05 Pozad. 
akt. 15.16 Zospól P. Rynaga. 18.00 
Soliści: H. Kowalski =- ektzypee, 
M, Olchowy == śpiew. 1860 Muzyka 
iekka (płytv). 10.55 Życie kultural- 
ne stolicy. 2200 „Wieczór autors*i" 
— słuchowisko Gałczyńskieso. 2230 
Mu». tan. z kawiarni „Cafe-Cjyb i 
nłvtv, 

KRÓTKOWALÓWKA, 2400 — 1 
Doiannik. 2 Gaweda nana Francisz 
la = w wyk Jana Clantnsetfefh 3 


Mieśni nolelła (nivty 4. Ca Potera) 


Aa amora wodna w Rożnowie. 
osmański: Kwiaty polskie (płyty). 


Kącik rad'owv 


DZIŚ: dn. 34 listopada 
17.15 Odgłosy dalekiej Taponii. 
0 Zagajenie dyskusji R 


, 


21.30 Arcydzieła muzyki symfo», w drużynie 


nicznej: Symfonia fan Ẹ 
Berlicza, gra orkiestra symf. P. R. 


e P R pod dyr. Z. Górzyńskie- pod dyr. G. Fitelberga. 


22,50 Ostatni py 
s 


ý 
3: gzorem cabyło si 


temat enia, Ż0 nadwagi 


Dnia 22 listopada — nóc: 


— 


Haas Adolf — Sarego 10, tel. 
126.92. 

Jurkowicż Ignacy a Wrzesińska 
N, tel. 184-80. 

Rubinstejnowa D, —- Dietla 99, tel 
178-64. 

Tochowież Leon — Pijarska 5, tel. 
1771-27, 

Repertuar 


TEATR IM, J. SŁOWACKIEGO 


Poniedzialek, 22 listopada „Mada- 
me Butterfly". 

„MADAME BUTTERFLY" 2 
CEIRO KIWA dana będzie w ponie» 
działek, dn. 22 b. m, Ulubiona opera 
Pucciniego z słynną interpretatorką 
partii nieszczęśliwej gejszy stanowi 
dla naszych melomanów n'ecodźien: 
ną atrakcję, zwłaszcza, że i resżta 
ról obsadzona jest świetnytni śpiewa. 
kami. 

DRUGI I OSTATNI KONCERT 
CHÓRU DANA jedynego bezkonku» 
rencyjnegó zespołu polskich reweler- 
sów, odbędzie się we wtorek 23 b. m. 
w Starym Teatrze, Wspaniały pro. 
«ram (powtórzenie programu pierw 
eze koncertu) oraz znakomici jego 
wykonawcy dają gwarancję miiego 
spędzenia wieczoru. 

„SPRAWY RODZINNE" komedia 
angielska Gertrudy Jannings bedzie 


e 
dii odtworzy bwa rolę kobiecą. 


Radio-Poznań 


PONIEDZIAŁEK, 22 listopada 
18.00 Życie kulturalne i społeczne 
Poznania, 18.05 Koncert życzeń. 
14.06 Przegl. giełd, 14.15 Muz, Kober 
ta Schumanna -— płyty. 18.10 Wiad. 
sport. lokalne, 18.15 Program na 
jutro. 18.20 Skrzynka ogólna, 18.80 
Pogadanka oneee 18,85 Muzyka 
dla dzieci ykonawey: Orkiestra 
w ae Ha dyr. Wł, Sadowskiego. 
18.55 Co dzieci usłyszą w radio? 
28.00 Muzyka salonowa == płyty. 
WTOREK, da. -23 listopada 
11.40 Walce stalowe — plyty: 
13.00 Życie kulturalne i społeczne 
Poznania. 18.05 „Rozmaijtości". Pat 
ty. 14.05 Przegląd Poot: 14.15 
„Profile artystyczne” (VIII): Wło- 
dzimiera Horowitz. Płyty. 1810 Wia 
domośc! spórtowe lokalne. 18.15 Pro. 
«ram na jutro. 1820 Z muzyki ope- 
rowej = płyty. 1885 Przegląd pra- 
sy rolniczej. 18.45 Trójgłos żński 
„Pro Arte" pod kier. prof. Ludwiki 
Marek-Onvszkiewiczowej, 25.0 Z mu 
żyki kameralnej — płyty. 


Hoxe 


ĊRACOVIA BIJE DĄB 3:1 

Pierwszy w Polsce mocz hokejowy, 
rożegrany na emnoznym torze w Kato: 
wicach między Dębem a Cracovią. za- 
kończył się zwycięstwem Cracovii w 
stosunku 3:1 (1:0, 1:0, 1:1). Spotkanie 
to wzbudziło wielki» zainteresowanie, 
tomadząc na torze przeszło 2.500 wi 
dów. Lód był doskonały. 


BOKS 


WARSZAWSKA MĄKABI PRZEGRY.- 
WA Z LWOWSKIMI CZARNYMI 7: 
W sobotę wieczórem rozegrany został 
we Lwowie mecz bokserski między sto 
łeczną Makabi a Czarnymi. W ogólnej 
punktacji meczu wygrali Czarni 9:7. 


POLSKI ZWIĄZEK BOKSERSKI 

. WYDAŁ ZAKAZ STARTU 

CHMIELEWSKIEGO 

Polski Związek Bokserski wydał za- 
kaz startu Chmielewskiego, w Kaliszu w 
niedzielę dn. 21 b. m. razie nieba: 
owania się do tego zarządzenia, Pol 
i Związek Bokserski zdyskwolifikuje 
zarówno Chmielewskiego, jak i oba klu 


18.00 Koncert py, t. j. Łódzki IKP. i klub kaliski. 


NÓWE ZWYCIĘSTWO BOKSERÓW 
POZNAŃSKIEGO SOKOŁA 
W NIEMCZECH. 


„Mike Pumi 


Kronika krakowska 


Dyżury lekarzy |Radio krakowskie 


PONIEDZIAŁEK, 22 listopada 


13.45 Koncert rożryw. = pły. 
ty, 14.45 Wiad. bieżące. 14.50 Muży- 
ka klasyczna — pły! 505 


ty. 1 A 
dla dzieci: a) skrzypce. Opowtad. 
Arkady Fiedlera: „Zwierzęta z lasu 
dziewiczego”. 18.25 Lokalne wiad. 
B 18.10 Lokalne wiad. rt. 
8.1 i fortepian". 


Odczyt: 
Program 
zyka taneczna — płyty. 
WTOREK, dn. 238 listopada - 

11.40 Utwory Emanuela Chabriet 
(płyty). 18.45 Pomadanka dla kobiet 
„Apteczka domowa '. 18.55 Koncert 
rozywkowy (płyty). 1445 Wiado- 
mości bieżące 14.50 Miniatury forte- 
pianowe (płyty). 15.05 „Czy wiecie, 
że... audycja w opr. dr. Jana Repu- 
ły. 15.25 Lokalne wiad. żospod. 18.10 
Lokalne wiad. sport. 18 15 og 9 


solistów. Wykonawcy: Janina Kel- 
les-Krause (śpiew), Karól Klein 
(fort.), Wacław (akomip.). 
1355 Program na dzień następny. 


23.00 Muzyka taneczna (płyty). 


Co grają w kinoteatrach 


ADRIA: „$labowanie”. 

ATLANTIC: „Kapitan Taylor" 
„Teodora szaleje”, 

BAGATELA: „Niebezpieczny ko. 
chanek* i rew:n. w 

DOM ŻOŁNIERZA: „Zamieci čela- 
za i ognia”. 

PROMIEŃ: „Port Artúr“. 

SELLA: „Dyplómatyczna żona”, 

UCIECHA: „Król i chórzysta*, 

WANDA: „Gdy kwitną by", 


sko-Pamorska 


Radio-Toruń 


PONIEDZIAŁEK, 22 listopada 
18.00 Dla każdego cóś ładnego 
płyty. 14.00 Wiad. z Pomorza i parę 
mform. 18.10 Program na futro. 
1815 Pogadanka aktualna. 18.25 
Fragmenty z oper Puce = 
płyty. 18.40 Lekcja jeżyka polskiego 
18.55 Wiad, sport. z Pomorza 28. 
Tańce I piosenki — płyty, 
WTOREK, dn. 23 listopada 
11.40 Wolfgang Amadeusz Mo- 
zart: Berenada na 13 instrumentach 
dętych (Orkiestra Opery paski c | 
pod dyr. Leo Blecha) — płyty. 
„Uprawy próbne z roślinami pastew 
nymi” = pogadanka roln. 18.10 „Dla 
każdego coś wazon. — kt PRE 
Pomorza i parę 
Weri futro, 18.15 Hen- 
ryk Koncert 
wy (wyk. J.. Heifetz è tów. O» 
Ary Filharmonii 
1 


l 


| POIT „Technika gospodarstwa domo 


wego” = pofradanka. 18.55 Wiado+ 
mości sportowe z Pomorza. 23.00 Mu- 
zyka tanema == Tr a 


„Dwór Artusa? w Toruniu. 


MEET EE OE ENRE AA EZ STE RAR 
WIADOMOŚCI SPORTOWE =7 


powinien być zweryfikowany jąko wal- 
kower 16:0 dla Jægii, tym ba te 
| Fort Bema nie wniósł ódrażu protestu. 
Na zasadzie decyzji var P. Z., B. 
Legia zostaje ostatecznie mirzam ý 
ga warszawskiego, a z klasy A epà 
Fort Bema. Mecz Legia — Fort Bema, 
wyznaczony na wtorek, zostaje tzeóż pro 
sta odwołany. 


GENE TUNNEY PREZYDENTEM 
WIELKIEGO BANKU 
AMERYKANSKIEGO. 


Były mistrz bokserski ówiatw WSKyw» 
kich wag Gene Tunney, który jak wia: 
domo pó zdobycia mistrzostwa wycofał 
„ię niepokonany ż ringu, został wybrany 
wczoraj prezydentem „Morris I 
Banku“ w Nowym Jorku. 


| sporty motorowa 


| FANTASTYCZNY REKORD 
AUTOMOBILOWY EYSTONA: 


Słynny angielski automobflista kapi- 
tan Eyston zaatakował w pią mowa 
absolutny rekord światowy  szybkafoi, 
należący do Campbella. Próba odbyła 
się ha słynnym torze w Bonne-Ville ò- 
bok słonego jeziora. Próba zakończyła się 
pełnym powodzeniem. Eyston tym rar 
zem ustalił nowy oficjalny rekotd świa: 
towy, przekraczając równocześnie jako 


Bokserzy poznańskiego Sokoła roze- | pierwszy człowiek na ówiecie pranive 
grali w Niemczech na swoim toúrnee j 500 kmigodz: Przeciętna s*vbkość ugy- 


ngi mecz, odnoszge drugie zdecydowa. 
nè zwycięstwo. Przeciwnikiem Pozneń: 
czyków była drużyna Germania w Eise 
nach, wżmo niona zawodnikami £ t 
nych miejsto'vości, Polacy odnieśli zde 
Gydowane zwycięstwo w stosunku 12:4 


LEGIA — OSTATECZNIE Misi RZE: 
WARSZAWY W BOKSIE. 

Jak donoszą z Poznania. w piątek wie 
posiedzenie Pol. 44 
Bokserskiego, podczas którego rozpatr. 
wano odwołanie Legii warszawskiej w 
sprawie unieważnienia zawodów Legia— 

ört Bema i wyznaczenia nowej roz 
grywki ma wtorek. 

Polski Zw. Bokeerski wyszedł g, zało 
À dwóch zawoduików 
Fortu Bema były stwierdzone, 4 ponąd 
fortu Bemź brak było j: 
zawodnika, przeto zóś 
póz ema wystąpił do spotkania » 


ól 
zdekempletowany. Tymczasem mecz 


rzez Éystona Pini ani dk 
km/godz., podczas, gdy dotye a y 
tekord Campbella wynosił 444 kmgods. 

Równocześnie Eyston poprawił rów- 
nież rekord światowy na jednej w 
1 484 km godz. na 501,18) km/godz. 


PIŁKA NOZNA 


TABELA LIGUWA 
OSTATECZNIE ZWERiriKOWANĄ, 


Zarząd Ligi zweryłikował na swym 
ostatnim posiedzenia okatoćżnie 
ligową, stwierdzając że mistrzem Ligi 
została Cracovia przed ARSem i RE 
chem, z ny | spadają Garbarnia 1 Dab, 
a wchodzą Polonia 1 $migły. Wręcze' w 


skaha 


dyplomów i odmak pikon tr 
pierwszych klubów, pożegnanie spź' uł 
e dy powitania DO i śmig 

gis pat wy zj 16 stycznia. 


44, + 
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ETSE IPCC RCT WETO 


SZTAFETA 


S 


ROBOTNICZA 


ORGAN ZWIĄZKU ŘOBOTNICZYCH STOWARZYSZEŃ SPORTOWYCH R. P, 


Blaski ì cienie sezonu lekkoatletycznego 


Przyszły rok zapowiada sie lepiej 


W jednym z poprzednich nu 


merów Ształety Robotniczej po 


daliśmy listę 10 lekkoatletów. 
Teraz korzystając z tej listy, 


chcemy wyciągnąć  ogólniejsze 


wnioski co do poziomu i mozli 
wości rozwoju, 


Średnie wyniki nrzedstawiaja 


się następująco. Cyfry w na 


wiasach wskazują na ilość wzie 
tych pod uwagę wyników róż. 


ną od 10. 
MĘŻCZYŻNI 
100 mtr. 11,76 
200 mtr. 25,48 
400 mtr. (8) 57,28 
800 mtr. 2:11,74 
1500 mtr. 4:37,23 
3 kim. 9:58,68 
5 kim. (9)  17:33,17 
Kula 10.84,1 
Dysk (8) 34.384 
Oszczep (8) 39.43,1 
Wdal 5.90,7 
Wzwyż 1.54,95 
KOBIETY 


Średnie z 5 wyników 


60 mtr. 8,78 
200 mtr. 30,46 
500 mtr. 1:36.68 
Kula 9.03 
Dysk -27.18,6 
Oszczep 21.67,8 
Wzwyż 1.27,2 
Wdal 4.44,6 


NAJLEPSZE KONKURENCJE 


Ogólnie, poziom konkurencji 
kcbiecych jest wyższy od męs 


kich. Z wyników męskich po- 
ziomem wyróżnia się 100 mtr.: 
| rzut dyskiem. Z wyników ko. 
hiecych: 200 mtr., rzut kulą 
dyskiem i skok wdal. 


Gdyby poziom innych konku” 
rencji podciągnął się do pozio- 
mu przed chwilą wyróżnionych. 
to lekkoatletyka mogłaby pro- 
wadzić zupełnie* samodzielne 
życie, na odcinku technicznym. 

Co ciekawsze, w roku przy- 
szłym można się spodziewać 
poprawy w tych najwyżej sto” 


jących konkurencjach. Na 100 
mtr. Turowski, Kozłowski i Go; 
mogą śmiało ponrawić swe wy 
niki nawet o 05 sek. 


L Siad i owad 1 


ZBLIŻA SIĘ KONFERENCJA 


okręgowa, robotniczych klubów 
Warszawy. W związku z tym parę 
cyfr. 


Klubów robotniczych w Warsza 
wie jest 27. W roku 1937 wykuptono 
254 nowych legitymacyj, co wraz z 
juniorami, przybytek których można 
ocenić na drugie 250 osób, a którzy 
nie wykupują legitymacyj, do war- 
szawskich klubów, przybyło w tym 
roku około 500 nowych członków. 

Am dużo, ani mało. 

s +: 

SEKCJE JUNIORÓW posiada 9 
klubów robotniczych w Warszawie. 
Największa, licząca 100 Osób (60 
chłopców i 40 dziewcząt) znajduje 
się na Skrze. Przybliżony więc Ta- 
chunek 250 juniorów w Warszawie 
jest raczej pesymistyczny, 

LA 
Fa 

P. Z. A. w swoim organie drukuje 
listy potwierdzonych zgłoszeń zawo- 
dników, Z listy tej można wnioskow 
wać o napływie ludzi do sekcji za. 
paśniczych. 

Z klubów robotniczych najwyże 
szą cyfrą legitymuje się RKS A- 
mator (Bydgoszcz), mistrz drużyno. 
wy Pomorza, z 20-ma nowymi zgło» 
szeniami, 

Następne miejsce zajmuje 
Elektryczność — 17 zgłoszeń, 

Trzecie miejsce RKS Skra — 10 
sgłoszeń. 

W sumie 57 nowych zgłoszeń, 

“w 


m 
z 


RKS 


LJ 
SEKCJA BOKSERSKA Skry qo- 
znala dalszego osłabienia. Do woj- 
ska zostal: powołani dwaj zawodni- 
cy z pierwszej ósemki: Stecki i Glo- 
wackż II. 
wa 
TENIS STOŁOWY rozpoczyna se 
zon. Dn. 30 zaczynają się drużyno- 
we mistrzostwa RPA tenisa stołowe- 
g% na psdstawie których nastąpi 
podział na A į B klasę. 


| W MISTRZOSTW ACH ` tenisa stoło- 


| 


wego we Lwowie biorą udział dwie dru. 
żyny robotnicze RKS Pocisk i Gwiazda. 
Ostatniej niedzieli Gwiazda pokonała 
wysoko Pocisk 4:1. wvsuwając się na 
drugie miejsce w mist"zostwach. 
a 

TURNIEJ tenisa stołowego urządziła 

sekcja sportowa poznańskiego TUR:a. 


1W niedzielę odbyło się rozdanie nagród. 


— 


EJ 
se 

KOLARZE warszawskie: Skry wybrali 
sobie nowy zarząd w składzie przew. — 
Paluszek; kap. sport. — Bryszke Cz., 
sekr. -- Lewicki; gosp. — Wylazłowski 
i czł zarz. — Zadworny. 

Paluszek jest dawnym mistrzem ZRSS 
w kolarstwie; pod /achowym kierowti- 
ctwem należy spodziewać się dalszego 
rozwoju sekcji. 

ss 

ISTNIEJE PROJEKT rozszerzenia 
dwuetapowego wyścigu kolarskiego War- 
szawa - Radom - Warszawa o puchar 
„Dziennika Ludowego* na bieg trzy» 
etapowy na trasie Warszawa - Radom. 
Piotrków - Warszawa. Bieg trwałby trzy 
dni i jako termin trzebaby wybrać zbie. 
gające się dwa dni świąt, 

ex 


* 

SPADŁ PIERWSZY ŚNIEG. Niedłu. 
go należy spodziewać się lodu i rozpo» 
częcia sezonu hokejowego. W Warsza- 
wie istnieją 3 robotricze drużyny hoke- 
jowe: Gwiazdy : Maryrtontu, które gra 
ją w B klasie i Skrv, która od kilku lat 
znajduje się w klasie A. 

w 

SEKCJĘ  HOKEJOW4Ą organizuje 
RTS Widzew. Łódź będzie miała pierw. 
szą robotniczą drużynę hokejową. 

sx 

LISOWSKI, ajonwy długodystanso- 
wiec i jednocześnie dobry bokser po. 
szedł do wojska. Przydział w jednym z 
pułków warszawskich pozwoli mu na 
nieprzerywanie treningów. 


E, TORA OPZZ 7 
Redaktor odpowiedzialny: LUDWIK WINTERUK. 


W rzucie dyskiem nie wypo- 
wiedzeli swego słowa ani Allu" 
chna, ani Kajewski, a tymbar 
dziej Zymła, Miotaczki Bała- 
‘ówna i Kajewska - "rawią na 
newno swe rzuty o metry. Li- 
czne rezerwy w tych konkuren 
ciach szybko onanowują tech. 
nikę mając dobre wzory. 


TAKIE POWINNY BYĆ 

W PRZYSZŁYM SEZONIE 

WYNIKI 10-tego 

Druga grupa, o której nic do 
brego ani złego nie można po 
wiedzieć, to wyniki 400, 800. 
1500, 3000 mtr, kuli i nawet 
skoku w dal u mężczyzn, 60, 
500 m. i skoku wzwyż u kobiet. 

Najbardziej charakterystycz” 
ną dla tej grupy jest zbyt wiel 
ka ró*nica między wynikami 
1 a. 10. 

Podciągnięcie ostatnich wy- 
ników znacznie poprawi śred- 
nią. 

NAPŁYW MŁODYCH SIŁ 
MOŻE POPRAWIĆ SYTUA' 

i CJĘ. 

Beznadziejnie wygląda rzut 
oszczepem u kobiet i mężczyzn 
i skok wzwyż u meżczyzn. 

Dziwny jest upadek oszczepu 
meskieśo, nie dawno mieliśmy 
kilkunastu zawodników rzuca“ 
ących czy zbli>a'acvch się do 
śranicy 50 mtr. Wisieta, Musia. 
łowicz, Czerniawski. Kronidłow 
ski, Borowiecki znikli, a ich za 
stępcy osiąćneli komnromitują- 
cą średnią poniżej 40 m. 

Jedynie napływ młodych si! 
może uratować sytuację, 
KONKURENCJE KTÓRYCH 

NIE BYŁO NA LIŚCIE 

Są i takie, których sport ro“ 
botniczy ieszcze nie onanowa?ł 
z których nie można zebrać 10 
ciu wyników, 

Bieśi nrzez płotki, trójskok, 
rzut młotem i tyczka są dla 
nas konkurencjami egzotyczny 
mi. 

W/ przyszł'*n sezonie trzeb? 
hedzie wto’vé dno enerfii, że 
hy uruchomić te zaniedbane 
Azinły lektjaf-atletyki, 


Dożewamy oliwy d? ognia 


Dla pobudzenia rywalizacji 
miedzyklubowej robimy nastę” 
pujące zestawienie. Obliczamy 
punktacie tabeli, licząc na I-€ 
miejsce 10 pkt. za 10 — 1 pkt. 

W tabeli znajduiemy nazwy 
15 klubów do tego należy da 
dać 2 kluby piotrkowskie, któ 
re brały udział w zawodach, ale 
niestety nie nadesłały sprawo” 
zdań. 

17 klubów stale lub dorywczo 


„r a 


Lekaoalieci Skry 


tr. 


4 Z Z 


==" ndk o 


Jak „pracuje“ sport mi 


Otwieramy nową rubrykę. Stale] nam korzyści. 
powtarzające się skandale, bójki, nego zdania. 
dymisje, „wskazują „na głęboki Rubryka będzie dawała dowo. 
ferment „jaki istnieje w sporcie dy popierające nasze stanowisko 
mieszczańskim. Jest. to wynikiem 
całego, . karperownicko-handlowe- , a : ia” 
go nastawienia sportu mieszczań- J k się W hzdzi čo L g ? 

Nasz św:atek sportowy ma je- 
szcze jedną sferę ,podlaną* znów al. 


skiego. 

Sport. robotniczy czynił stale 
koholem.  Rozeszły się pogłoski, ze 
viłkarz Unii lubelskiej, Kobojek 


usiłowania w kierunku autonomii, 
żeby odizolować się od panującej 

(zdyskwalifikowany dożywotnio przez 
PZPN), na którego zeznaniach o- 


w sporcie mieszczańskim atmosfe 
ry. . Tłumaczono nam, że pozo- 
stawanie bez autonomii w ra- | narło się doniesienie Brygady często 
mach ogólnego sportu przyniesie chowskiej o "akomym przeupienir 
niłkarzy Unii przed meczem o wej. 
ście do ligi ze śmigłym w'leńskim — 
został upity do  nieprzytomności 
przez „specjalneqo* wysłannika Bry- 
«ady, Nazarewicza. Unitemu Kobo* 
kowi podsunieto do podpisu gotowy 
bapier. obciażajacy piłkarzy Unii. 
W ten sposób Brygada, która 
askarżyła Śmigły o przekubstwo. sa- 
ma teraz znalazła się pod bardzo nie 
miłym zarzutem, 


A Kobojek tymczasem cierpi, 


Czv fo nie iest 
kaperowan e? 


Katowicka „Polonia“ pisze: 

Wywiad z kierownikiem sekcji piłkar. 
skiej Unii sosnowieckiej, dotyczący „ka. 
perowania“ czołowego gracza Zagłębia, 
Słoty, przez Ruch z Wielkich Hajduk, 
zrobił wielkie wrażenie w okręgu zagłę: 
biowskim, a także na Śląsku. Szczegóły 


My jesteśmy: in- 


interesowało 
lelrkoatletyką. 

Wedłuś listy dorobek ich jest 
następujący, 

MĘŻCZYŹNI. 

Skra Warszawa 399 

Siła Mysłowice 112 

TUR. Łódź 33 

Gwiazda Warszawa 27 

TUR Ozorków 20 

TUR Pabianice 14 

Sarmata Warszawa 8 

I RKS Katowice 7 

Hapoel Falenica 6 

TUR Szopienice 6 

ZZK Lwów 4 

Bałtyk Gdynia 3 

TUR Sosnowiec 3. 


Rzuca się w oczy. zmierzch 
dawnych potęg lekkoatletycz” 
nych Sarmaty i LRKSu, Pięk 


się w sezonie 37 


LF GUYADER WYGRYWĄ 
200 ZAWODNIKÓW NA 
i STARCIE 

W niedzielę pod Paryżem odbył 
się pierwszy w tym sezonie bieg na 
przełaj organizowany dla zawodni- 
ków klubów robotniczych. 

"Na starcie stanęło 200 zawodników. 
Główny bieg wygrał znany średnio 
i długo dystansowiec Le Guyader 
(Saint Denis) przebiegając 5.5 km. 
w czas'e 18.45, 2) Laffite, 3) G-nais. 

B'eg jun'orów na dystansie 3 km. 
wygrał Cordomier w czasie 18 min. 

Tak jest we Francji. 

U nas w tym reku nie urządzono 
żadnego biegu na przełaj, W rozgwa 
rze „przygotowań  przedolimnijskich 
zapomniano o walce o proporczyk 
ZRSS u, dla okręgu. w którym naj- 
większa ilość zawodników stanie na 
starcie biegów na przełaj. i 

W przyszłym roku, należy się spo 
dziewać, że okręgi przypomną sobie 


Towarzyskie spotkanie drużyny 
PRKS Bałtyk z wicemistrzem ©krę- 
gu poznańskiego inowrocławską Go- 
planą zakończyło się zwycięstwem 
gości w stosunku 9:7. 

Skład Goplanii był silny. Drużyna 
Rałtyku zasilona została  Sadow- 
akim z Floty. 

W. poszczególnych walkach wynik‘ 
orzedstaw'ały się następująco: 

Sowiński (B) — Łada II (G) 
Przez dwie nierws”2 rundy przewa 
ża Łada, wykazując lepszą technikę 
W trze” oj rund” Sawiński popra- 
wia się znacznie. Remis. 

Wyszecki (B) — Łada (G). Dwaj 
wicemistrzowie. Wyszecki walczy 
czyśćiej i lepiej. Przez pierwsze 
dwie rundy przeważa Wyszecki. W 
trzeciej wzajemne obtłukiwanie się. 
Na punkty wygrywa Łada. Sprawied 
liwszy byłby remis. 

Wawrzyniak (B) — Krysiak (G). 
Walka nieciekawa, bardzo ostrożna. 
Wygrywa na punkty Krysiak, 

Juchn'icki (B) — Tomaszewski 
(G). Przez cały czas zdecydowanie 
przeważa Juchnicki, wygrywa też 
wysoko na punkty. 

„Garry* (B) — Piernard (G). Z 
powodu nadwagi zawodnika Bałtyku 


Skra mistrzem je 


W niedzielę rozegrany został mecz 
o mistrzcstwa kl. A RPA między Ma- 
rymontem a Skrą. Gra żywa. z początku 
wyrównan:. Marymont nie  wytrzy- 
muje jednak tempa i opada z sił. Stan 
do przerwy 3:0. Ostateczny 9:1. 


ne tradycje powinny być odno 
wione w roku przyszłym. 
KOBIETY. 


Skra Warszawa 266 
Gwiazda Warszawa 27 ` 
TUR Łódź 13 

Naprzód Brwinów 8 
Siła Koluszki 6. 


Poza tym sekcje kobiece po" 
nadają: Skra Piotrków; . Ruch 
Piotrków i ZZK Lwów. Sekcję 
kobieca powinna sobie stwo' 
rzyć Siła Mysłowicka tak ład. 
nie pracująca na odcinku męs- 
kim. 

A teraz oliwa. Taki sam „ra” 
thnnek sumienia* przenrowa 
'zfmv w rokn przyszłym. Klu 
vy. które wykazą się najwięk 
rmvmi. ną lenszę, zmianami w 
sunktacii otrzymają naśrody 
Wddzielnie za konkurencje me” 
tia i kobiece, 


W przyszłym roku uwzślęd 
niać przy punktacji będziemy 
również 1000 m, skok o tyczce, 
*róskok, 110 i 400 płotki i rzut 
m'otem, dla meżczyzn 100 ` 
800 mtr. dla kobiet i zaniedba” 
nie zupełne sztafety. i 

Z myślą o przyszłorocznej 
„korespondencyjnej" rywał'za” 
cji, bierzmy się za solidną za- 
prawę zimową, 

J. M. 


W lokalu Gwiazdy rozegrano . spotka- 
nie w grach sportowych. 


Siatkówka męska: $ 
Drukarz — Gwiazda 2:1 (15:3, .1:15, 
15:6). t 


| 


Siatkówka kobieca: 
pouczas aef.jady iatków! obieca 


We Francji biegają naprzełaj 


PAS Bałtyk nieznaenie progra 1 Goli 


Drukarz — Gwiazda 


| M 
Odbito w drukarni Sp. Nakładowo Wydawniczej „Robotnik”, Warszawa, Warecka S 


eszczański | 


nie szczędząc pod adresem R uch Meo 
oburzenia. ý ao | 
Tymczasem Słota udzieli 5a de 
rehabilitujących (?) dość 
żynę hajducką, } aa i 
Twierdzi on, że pogłoski k pieh 
się o zwolnienie z Unii i gc i 
Ruchu, są prawdziwe, jednak 
taka wyszła nie od RUCHU» 
NIEGO! z „gleb 
Mecz reprezentacji okręg PTM ; 
skiego z „Ruchem* w Sosnowe pir "A 
bą, od której zależała decyzi* ý BL 
ka Ruchu p. inspektora Get gale! En 
rownika drużyny hajduckiej: puk” E 
świadczył Słocie, że Ruch E 3 
JE na niego. A | 
ośbą © 


gwi 
— W związku z tym — mów 
zwróciłem się do Unii z pro*** i 
nienie. 


PEL 
— A dlaczego pan chce *% f 


wy klubowe? mówi se | 


( 


| 


— WzglęJy materialne — 
ta — zmuszają mnie do tego. a 
już nie mam, natomiast mam 
utrzymywania siostry i młodsze80 Pa 

— Zarabiam tak mało, że nie f 
cza to nawet na skromne a 
Nie jestem i nie będę zawodotdć?” ” 
jednak przecież środki utrzymanie ; 
szę mieć. 

— W każdym bądź razie 
piłkarz — zwolnienie jest dla 
stią bytu. g" i 

Stota nic nie wie o „kaper gru j 
powiada jednak, ŻE INSP. G (26. jj 
WI PODOBAŁO SIĘ 4 
DWÓCH INNYCH GRACZY: „rjf 
RZY JEGO ZDANIEM ZNALE 
MIEJSCE W PIERWSZEJ DRU? 


nie 


Rud 
o honorowej nagrodzie wane 
przez Kongres ZRSS-u i dzi po „U 
lizacji między okręgowej, U Ai 
na zostanie, najbardziej j 
forma sportu bieg na przełśl: 
KOLARZE.-ROBOTNI EA 
JEŻDŻĄ NA TORZE o 
Otwarty został zimowy Sai | 
larski na torze miejskim w i 
Nagród dostarczyły pisma man l 
tu Ludowego“, Populaire, 
Peuple, Ce Soir i Sport. 
W bieru dostępnym tylko J 
wodnikôw zrzeszonych we ET) 0 ój | 
zwiazku robotniczym (FSG rtil 3 
grodę organu centralnego P% f 
cjalistvomej „Populaire'a 
Joury przed Boucheme. ~, o nas 
Bieg amerykański parami 90”, 
dy robotniczego ty ika. Te 
wygrała para Nicollet-1°* 
Zawody cieszyły się wiel 


larnością. Startowało 140 
ków. 


0 
wygrywa v. o. Pierrard. w pó. 
niu towarzyskim na punkty 
wa również Pierrard. zde” 

Witold (B) — Stubbe (6) gf 
dowanie lepszy Witold w; GR 
soko na punkty. 

Michalik (B) 
chalik bardzo mało miał do' 
dzenia w tej walce, Wy: 
niak. 

Sadowski (F) < Pa 
(G). Wypożyczony zawodn' 
n'e sprawił zawodu. Wy à 
k-o. Stan 9:7 dla Goplanii. 

Mecz na ogół ciekawy. 
binie szczęścia Bałtyk mógłby i 


sować. Publ'szności dużo. TE 
btaa o | p | 


„Miesiąc Propagandowo * któ į 
bunkowy R. K. S. , ać © 
rozpoczął się 15.11 br. i ię giai 
dzie do dn. 15.12 cieszy SiE A ; 
powodzeniem. r zd 

Praska młodzież robotnicy I 
raz liczniej garnie się do a a 
wstępuje do jedynego 18 pr? U 
czego Klubu Sportowego g 
dze do R. K. S. „żar“. wy™ "e 

W okresie propagando j pe” 
nisy dla nowo wstępujacy p- 

A. 


p 
— Leśniak (6) zę 


7 A f 
po | 


i 


“0 
© e 


płatne". 


siennym R.P. 


ki 

A 

PT „058% a 
Bramki dla Skry strzelili: 3 Wea 

II i Zalewski po 3 Celejew* u, i 


łuski 1. Honorowy punkt wo 
montu zdoby. Mroczek. mists”? $ 

Skra prowadzi w tabeli | 
RPA bez straty punktu. 


g!" 
:1% 
Gwiazda — Drukarz 2:1 (16 
15:8). z 3 
Koszykówa męska: 199, ; 
Drukarz — Gwiazda Skarn ob” 


Sekcja gier sporty 

3 ZH iwa 

otecnie najbardziej ruchliw 
niczej Warszawiz. 


